19 Lutego. 


>>> 


3 Marca. 


Sobota. Rok 1855. 


Dziś Paseja w Kościele - WW. PP. Wizytek, a jutro 
w wielu tntejszych Kościołach, jak to poprzednio wy- 
szczególniono. ; i 

Jutro, w Kościele pozPaulińskim Śgo DUCHA, przy: 
pada doroczny Odpuet Sgo KazrmiERzA. Uroczystość ta 
odbywać. się. będzie zwykłym obrzędem Odpustów Ko- 
ścioła. è 
„Jutro; w Kościołku Sgo KAzimiEnza oa, Tamoe, obcho- 
dzone będzie uroczyste Nabożeństwo z wystawieniem N, 
SAKRAMENTU, : Razaniami, Procesjami i Odpustem; 
na cześć tegoż Sgo PATRONA. 


„ Z Petersburga, 9 (21) Lutego. 

W Imiennym JEGO CESARSKIEJ Mości Ukazie, wydanym 
do Rządzącego Senatu, dnia 27go zeszłego Stycznia, za 
własnoręcznym podpisem JEGO CESARSKIEJ MOŚCI, Wy- 
rażono: Z powodu obecnych okoliczności, uzośliśmy 
za potrzebne ogłosić w stanie wojennym CGubernje: 
Woroneżską, Kurską i Czernibowską, z oddaniem ich 
pod Zwierzchnictwo Głów sodowodzącego Armją połu- 
dniową, Jenerał-Adjutanta Xięcia Gorczakowa, na pra- 
wąch nadanych mu na czas wojenoy: według Ustawy 
dla Zarządu Armji z 5go Grudnia 1846 roku. Rządzący 
Senat nie omieszka. wydać stosownego rozporządzenia 
celem wprowadzenia tego w wykonanie,” 


Rada Administracyjna Królestwa, postanowiła : Lu- 
dwik Bronak, rodem z Guberoji Augustowskiej, który 
w r. 1845, po ukończeniu kursu nauk w Gimnazjum 

- w Suwałkach, wydalił się za granicę i należał do 
wzniecenia powstania w Krakowie, uznanym jest za 
wygnańca i ulega karze konfiskaty majątku, bąć. jaż 
zasekwestrowanego, bąć następnie jeszcze wykryć się 
mogącego, a to wedle prawideł postanowieniem z d.*/14 
Kwietnia 1835 roku wskazanych. ` 

Rada Administracyjna. Królestwa, zatwierdziła zapis 
domu w Warszawie pod Nr 119 położonego, na. stały 
fandusz dla zapewnienia wychowania w zakładach nau- 
kowych rządowych młodzieńcom 2 familji testatora, 
oraz synom i wnukom Konstantego Dworzyńskiego, 
przez Jana Rudnickiego uczyniony, z zastrzeżeniem. na 


tymże domu prawa dożywocia żonie, i z obobiązkiem- 


składania corocznie. z pobieranego komornego po zł. 
1,000 czyli rs. 150 do Banku ua restaurację i reparację 
domo, a po wyrestaurowaniu takowego, 7/ro część do- 
chodu dla powiększenia funduszu na cel powyższy. 


"JW. Hr: Zichy: Rzeczywisty Radca Tajny Austfia- 
oki, przyjechał z Wssdnia doW arazawy. Ło 
JW. Paniutyn, Jenerał-Adjut: JEGO CESARSKIEJ 
MOŚCI, wyjechał do Lub/sna. 

- gw. Stachowicz, Jene;-Lejt; Komendant twierdzy No- 
wogeorgewskiej; wyjechał do tejże twierdzy. 

“SW, Xiądz Tadeusz Hr: Łubieński, Biskup Rodopo: 
litański, Sufregan Dyecezji Kujawsko-Kaliskiej, Wy- 
jechał do Włocławka. 


KURJER WARSZAWSI 


M 59. 


Jatro, Śgo Kazimierza Króla W. « 


na smętarz Powązkowski, zwłoki ś. p, Jeperałe-Majo"e 
Ignacego Puchały Cywińskiego, Policmajstra m. Wa. 

szawy, Kawalera Orderów : Śgo STANISŁAWA I klassys 
Śgo WŁODZIMIERZA HI i IVej z Bokerdą, Śtej Anny: Mej, 
Śgo JERZEGO „IV, Legji Honorowej, Virtuti militari 
Illej klassy, i ozdobionego Znakiem honorowym za lat 
XL. Orszak pogrzebowy poprzedzony liczaem Dacho- 
wieństwem, i expertującym zwłoki, J W, JX. Białobrze- 
skim Prałatem, Scholastykiem Metropolitalnym War- 
szawskim, Proboszczm Parafji P. MARJI; składała Ro- 
dzina, Wojskowi, Urzędnicy Zarządu Ober-Policmajstra 
m, Warszawy, oraz Przyjaciele i Zoajomi ś.p. Jeperała, 


Wczoraj o godzinie 10ej rano, odprowadzone ma 


których zmarły liczył bardzo wielu:za życią.. S. p. Jene= * 


rał Cywiński, od młodości swojej poświęcił się zawo- 
dowi wojskowemu, i już, w r. 1794, jak. świadczy stan 
słażby jego, był Sztabs-Kapitanem. Tym sposobem ś:p. 
Jenerał, jako Oficer, należał bezwątpienia do liczby naj. 
starszych Oficerów w Armji CESARSKO-Hossyjskiej. 
W ciągu swego zawodu odbył z kilkadziesiąt bitew, 
o czem przekonywały zaszczytne oznaki ozdabiające 
pierś jego, a ztych krzyż. Legji, przypięty mu został na 
placu. boju, w czasie kampanji Hiszpańskiej. Ostatnie 
swe lata poświęcił służbie Policyjno- Wojskowej, =8pra+ 
wując obowiązki Policmajstra m. Warszawy. Mało też 
zaiste jest takich z mieszkańców tutejszego miasta, któ» 
rzyby.nieznaliś, p. Cywińskiego. Od małego wyrostka, 
którego strofował przestrzegając jak najściślej porząd- 
ku przy wszystkich uroczystościach lub zgromadzeniach 
publicznych, aż: do starca, każdego stanu i płci każdej 
wszyscy, znali i poważali Jenerała Cywińskiego, i dłu- 
go jeszcze wspominać go będą jako Człowieka który 
bezwątpieoia. zespolił się, ze wspomnieniami Warsza- 


wy. Surowy i akuratny na służbie, odznaczał się zas . 


wsze sprawiedliwością, a pomimo przestrzegania i jak 
nejściślejszego wykonywania swych obowiązków, mi= 
gdy nie naraził się nikomu, i żadna krzywda obca nie 
obciążyła sumienia jego. »Szkoda starego Jenerała” był 
to odgłos powszechny, kiedyśmy zwiastowali wieść o 
śmierci jego; a gdy przy spuszczapia zwłok do grobu, 
zagrzwiały mu strzały i salwy, które przez całe niemal 
życie, grały w uszach jego, »spokój duszy starego żół. 
nierza” powtórzyli wszyscy. 

Ś. p. Katarzyna z Kamińskich Trzcińska, Wdowa 
po Adjankcie Komitetu Examinacyjnego, onegdaj prze. 
niosła się. do wieczności.  Exportacja zwłok 
dzie się. dziś o godz: 2ej ż południa, z Kościoła dolnego 
Śgo Krzyża, na smętarz Powązkowski, Zag Nabożeń: 
stwo żałobne w Rościele XX. Kapucyndw, wd. 6.b.m. 
o godz: 9ej z rana; na które zaprasza się Krewnych i 
Przyjaciół. ; 

Ignacy fadomyski, Rachmistrz Dyrekcji Ubezpie- 
czeń Powiatu Łukowskiego, po dwu-tygodniowej cięże 
kiej słabości, opatrzony ŚŚ, SĄKRAMENTAMI, wczo- 
raj zszedł ztego Świata, w wieku lat 36. W smutku. 
pogrążona Zona wraz z trojgiem małoletnich Dzieci, 


jej, odbę+ , 
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zaprasza Krewnych, Przyjaciół i Kolegów zmarłego, 
na exportację zwłok, jutro o god: Bej po. poładoiu, 
z Rap. icy XX. Aeformatów, na smętarz Powązkowski 
odbyć się mającą. : 

Władysław Gostomski, Obywatel Ziemski, przeży- 
wszy lat 27, po ciężkiej chorobie, onegdaj zakończył 
W smutku pogrążeni Rodzice, zapraszają Kre- 
h, Przyjaciół i Znajomych, na exportację zwłok 
flego, dziś 0 godz: ej po południu, z Kościoła XX. 
)ominikanów, na smętarz Powązkowski. 

Pojutrze, tojest w Poniedziałek d. 5 Marca, odbędzie 
się wKościele XX. Kapucynów 0 godz: 1 lej rano, Nabo- 
żeństwo żałobne za duszę: Ś. p. Konstaotego Kostrze- 
wskiego, Urzędnika N.I. Q.; na które to Nabożeństwo, 
pa się Kolegów, Przyjaciół i Znajomych zmar- 
ego. Ae 

Zuzanna z Poiewskich Truszkowska, opatrzona ŚŚ. 
SARRAMENTAMI, wcżóraj przeniosła się do wieczno- 
ści. Pogrążeni w smutku Sya i Córka, w nieobecności 
więcej Rodzeństwa, zapraszają Brewnych i Przyjaciół, 
na exportację zwłok Jej, jatro o godz: Sej po południu, 
z Kaplicy XX. Karmelitów na Lesznie, na smętarz Po- 
wązkowski odbyć się mejącą. 

Mieczysław Horodyński, przeżywszy lat 16, po cięż- 
kiej chorobie, opatrzony ŚŚ. SAKRAMENTAMI, one- 
gdaj’ przeniósł się do wieczności. Pogrążeni w żalu 
Rodzice i Rodzeństwo, zapraszają Rrewnych, Przyja- 
ciół i Zuajomych, ba exportację zwłok, dziś 0 godzi- 
nie 5tej po poładoiu, z dolnego Kościoła Śgo KRZYŻA, 
na smętarz Potoqzkowski odbyć się mającą. . 

W daiu 10 Lutego r. b., rozstała się z tym świetem 
w dobrach Brzesce w Obwodzie Łukowskim Gub: Lu- 
belskiej, JW. Marjanna z Husarzewskich Prażmowska, 
Zona JW. Kacpra Prażmowskiego, Sędziego Pokoju 
Okręgu Kożienickiego, Córka JW. Jenerała b. W. P. 
Husarzewskiego, Pani pełna cnót, pełna dobrych u- 
czynków, oddająca się szczególniej opiece i pieczołowi- 
tości dla cierpiącej Judzkości, co wykonywała znajwię- 
kszą gorliwością, a nawet z poświęceniem i uczuciem 
religijnem. Ten tylko ją ocenić potrafi, kto znał z bli- 
ska i patrzył się na cnoty domowe tej czci godnej Pani. 
Pozostawiła w smutku i żalu liczną Familję i czci go- 
duego Męża, Znajomych i Przyjaciół, lecz w ich pa- 
mięci wiecznie pozostanie hołd Jej duszy. 

Podług vajoowszych obliczeń, ogólna długość kolei 
żelazaych na kuli ziemskiej, wynosi przeszło werst 
60,800; z liczby tej przypada ne, Europę werst 24,400. 

Azji za% a mianowicie w Indjaoh Wschodnich dłu- 
BoŚĆ tychże kolei wynosi werst 152, w Afryce 31, 
w Ameryce az 35,000, z których 32,500 t. j. większa 
połówa ogólnej wszystkich dróg dłngości, przypada na 
Stany Zjednoczone Północne, reszta zaś t. j” 2,500 va 
wyspę Kubę, międzymor:e Panama, osady Państw 
RA: 

eraz żapewue uderzył nie jednego berb Sokoła, na 
którędy Bół Balłasą pół niedźwiedzia widzimy. Owoż 
ciekawa jest o nim legenda odnosząca się do czasów Ka- 
zimierza W., Królem chłopków zwanego. Król Jego- 
mość jak wszyscy panujący z owych czasów, był myśli- 
wym, gdyż łowiectwo jak «wiadomo było jedyuą rycer- 
skich wieków zabawą. Raz tedy ujechawszy wknieje, 
szukał miejsca, gdzieby się usedowić w gęstwinie; gdy 
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spojrzawszy, ujrzał osobliwszy widok. Na polance stał 
niedźwiedź, zaczajony.na dzika, który nieopodal gou- 
śnie się dźwigał z rozrytego Świeżo barłogu. Król Jego- 
mość ciekaw, co z tej walki wyniknie, stanął i patrzyłna 
zapaśników. Nim dzik ospało podniósł się z legowiska 
swojego, ziedźwiedź śmiało rzucił się na niego, ale 
odyniec spostrzegłszy niebezpieczeństwo, jednym zama- 
chem ryja, tek poczęstował napastnika, że aż go przesa- 
dził przez siebie, i popędził za nim zcałą odwagą. 
Zwarli się więc ostro, nuż ciąć się wzajem, nuż dasić, 
nuż borykać, i ktowie jak długo trwała by ta walka, gdy- 
by dwaj bracia Sokołowie, Łowćżowie Królewscy, li- 
dzie wielkiej odwagi, zręczności i siły, nie mogąc już dłu: 
żej wytrzymać, nieposkócząłi na napastników. Jeden te- 
dy wziął pänga niedźwiedzia ża uszy, a drugi za łeb pa- 
na odyńca, i łby im poucinawszy, złożyli n stop Króla. 
Król Jegomość w nagrodę tego nadał im herb zwany 
Sokolą, o którym powyżej mowa. 

„W ostatnią Sobotę ubiegłego karnawało. w Kościele 
Sgo Krzyża; odbył się obrzęd zaślubin W.Ignacego 
Boźniewskiego, Naczelnika w Kowissji Kwaterniczej; 
z Pagią Emilją z Sianowskieh Kowalską, Wdową po 
Urzędniku. Po odbytym obrzędzie, zaproszeni: goście, 
podejmowani byli w domu szwagra towo-zamężuej W. 
Podoskiego, Obrońcy przy Warsz: Depart: Rządzącego 
Senatu, 


(A. n.) Po przekonania się naoczaem 0 nieszczęśli- 
wem położeniu Sroczyńsktej wyrobnicy, matki pięcior- 
ga dzieci, z których jedua dziewczyna imieniem Józefa, 


lat już 24 mająca, a od lat Ł9ta podobnemu kałectwu, 
jak znany Publiczności kaleka niegdyś w doma £/erta 


mieszkający, uległa, albowiem jest pozbawioną władzy 
rąk i nóg, „288 ciało ma ranami okryte; składam dla piej 
w Redakcji Kurjera rs. 1, nadmieniając, że matka po- 
wyższej kaleki, dla której Warsz: Tow: Dobr: pospie- 
szyło z swą opiekańczą pomocą, mieszka w domu W. 
Bartoszewskiego, pod Nr 2105, na przeciwko ulicy $ø- 
wiej. — W.A. ' 

„ Wczoraj złożono w Redakcji Kurjera od K.P.rs.1, 
i od G. K. kop: 50, dla Tekli Mo:, wdowy po Urzędni- 
ku, zamieszkałej pod Nr 45 na 3m piętrze w Sżarem- 
Mieście. — Od G. K. kop. 50, dla biednej chorej mie- 
szkającej a Szewca przy ulicy Nałewki N* 2250.— Od 
Z. (jako tygodniową pensyjkę) kop: 45, dla wdowy Kg- 
dzierskiej. - 

Xięgarnia Bernstejna przy ulicy Miodowej Nro 483, 
otrzymała następujące nowości polskie: Chądzyń- 
skiego: Opis miast starożytnych w Polsce, ozdobiony 
3ma mappam? i ryciaami, 3 tomy, rs. 3k. 60; Don 
Kiszot dla dzieci, po polsku i francuzku, w ozdobnem 
wydaniu, rs. 1k. 35. Kaczkowskiego: Gniazdo Nie- 
czyjów, powieść, ł tom, rs. 1 k. 50: Korzeniowskiego: 
Pan Stolnikowicz Wołyński, powieść, dwa tomy, rs. 2. 
Kraszewskiego; Chata za wsią, powieść, 3 tomy, rs. 
3. Moszyńskiego: Pierwsze zasady sztuki położni- 
czej, przez pytania i odpawiedzi, | tom, rs. 2, dqczyń- 
skiego: Kraków dawny i teraźniejszy, 1 tom, z plana- 
mi irycioami„rs. 2 k. 70. Poraja: Zawsze biedny, 
powieść, I tom, rs. I kop:20. Winiarskiego: Nasze 
strony i nasi ludzie, 8 tomy, rs, 2 k, 10, Wilkońskiej: 
Helena i Wróżka, powieści, rs. 1 k. 50. 


aba 


Dzieje teatru Warszawskiego napisat Wojciech Bo- 
Büstawshi, zatozyciel sceny krajowej, i te w dziełach 
swoich w r. 1821 wydanych zamieścił. Takież dzie- 
je sceny Krakowskiej już w pismach Warszawskich 
W r.z., oraz dzieje sceny Lwowskiej w r. b., ogłoszo- 
ne zostały. Kronikę teatru Wileńskiego napisał P. Kir- 
kor, którą zamieścić miał w 2m tomie pisma zbioro- 
wego (r. 1843) Radegast. Rys zaś dziejów prowincjo- 
naloych widowni w Królestwie, jeden z Artystów Dra- 
matycznych w Świecie Dramatycznym r. 1839 zakre- 
ślił, to jest od roku 1827 do 1833, obecnie zaś jak to 
pisaliśmy w Ncze 344 Kurjera z r. z. monografją: tych- 
že teatrów zejmaje się P. Kaczkowski Artyste drama- 
tyczny prowincjonalny, a mianowicie od r. 1811. Do= 

ać jeszcze do tego winniśmy, iż jeden z Warszawian, 
labownik sceny, od łat kilku zbiera także materjały 
do historji tychże teatrów, począwszy od r.1784 t.j. 
od czósa rozpierzchnięcia się trapp po prowincjach, i 
pracę tę piluie uzupełoia. 

Pisaliśmy już o wysłaniu na wystawę do Krakowa, 
Obraza Artysty tutejszego P. A. Lessera. Obecnie 0- 
rzymujemy wiadomość, że obraz ten szczęśliwym przy- 


padkiem odebrano. z kolei przed samem wybuchnięciem 


tamże pożara. 

Szybkie rozprzedanie, tyle praktycznych nowych 
Wzorów do haftu, wyszłych w komplecie w I3tu ta- 
blicach, na rok bieżący, sprawiło brak takowych na 
czes niejaki.. Teraz jednak donosim szanownym Da- 
mom, że świeżą ilość exemplarzy odbić kazał Nakład- 
ca, Xięgarz Bernstein, i nabyć je można po kop: 50 
za exemplarz we wszystkich xięgarniach. 


Kurs wczorajszy: za pdł-tmperjały, dają rs. 5 kop: 


3T; za obligi Skarbowe oprócz kuponu, żądają rs. 15 


kop: 81, dają rs. T5 kop: 81, wartość kuponu rs. 1 kop: 
685/5; za listy zastawne Higo Okresu oprócz kaponu, 
żądają rs. 15 kop: 27, wartość kuponu kop: L1*/a; za 


nową Hłossyjską pożyczkę z r. 1854, żądają rs. 92 kop: 


33; wartość kuponu rs. 1 kop: 917/s. 


P. dO Anns, Lekarz i Dentysta Iosytutów Rządowych, 


Powrócił do Warszawy z Wenecji. 


, ANGLIA. — Dnia 21g0 zeszłego miesiąca wieczorem 
1 22g0 rano, w dzielnicach wschodnich Londynu, przy- 
szło do rozruchów z powodu drożyzay. — 10,000 ro- 
otników doku świętuje; ciężka zima przerwała ich 
roboty, — N, Pr: Zeitung podaje następoy wykaż cea 
Patent oficerskiego w armji angie/skiej. W piecho- 
tolk? wej za stopień Chorążego zapłacić trzeba 2,566 
17,333 po ocznika 3,666, Kapitaua 10,000, Majora 
stopień RQ PUKOWoika 23,383 talarów; w jeździe: za 
EST 18 5 <ta 4,900 talarów, Porucznika 6,645, Rot- 
talarów. Ze 9, fajora 25,883, Podpułkownika 38,2 
leko więcej Wkle jednak kupao stopnia Olicerskiego d 
Gi | (nieraz dwa razy więcej) kosztuje; są to 
iem tylko cyfry n z ʻi 
at déle: rzędďdowgie nażnżczone, a nie rząd 
paenta sprzedaje" tylko Oficerowie występujący lub 
awansowani, którzy Odsta so : JSLĘPOJACY 
skie stopnie są kupne stępują je-kaadydatom. Oficer- 
Podpułkownik w czygnj 59 W piechocie. i wjeździe. 
„pułkownik w czynnej głyżbie, otrzymuje tylko: ró- 
Cre 2,800. talarów, „co nie gd sida IKA 
na kupno stopnia efisrom, Nenn Pr: Lio). a - 
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Londyn, 25go Lutego.-—> P: Layard został miano- 
wany Podsekretarzem Stana w Ministerjum oaead; Pan |. 
Cornewall Lewis Ministrem Skarbu (Kanclerzem Izby 
Skarbowej); Sir Karol Wood, Pierwszym Lordem Admi- 
ralicjiz P. Veroon Smith, Prezesem Kontrolli Biura 
Indyjskiego; Lord Stanley Alderley, Prezesem biura 
handlu; a P. Fryderyk Pee, Vice-Prezesem tegoż biura. 
Lord Carlisle uda się do Dublina, jako Vice-Bról Ir- 
landji. (Ind: Beige). 

AUSTRJA. — Z powodu spodziewanego rozwiązania 
Cesarzowej, do Wiednia zjeżdża się rodziną Cesarska; 
Arcy-Xżę Macymtljan przybył już z Tryestu, a Arcy- 
Xiążę Ludwik wkrótce przybędzie ze Lwowa. — Pan 
Bruck spodziewanym jest z Konstantynopola w począt- 
kach Marca.— Zaprzeczeją pogłośce 0 zmianach rady- 
kałnych w systemacie austrjackich finansów; zmiana 
ta ma teraz nie zdaje się potrzebną, bo finanse te po- 
prawiają ciągle, ch)ciaż bardzo powoli. — (Neue 
Pr; Zig). 

FRANCJA. Paryż, 25 Lutego. — Przez Genuę otrzy” 
mano tu wiadomość o stracie fregaty, La Semżllante, 
która zatonąć miała około cieśniny Sgo BONIFACEGO 
2400 ludźmi, (wiozła ona ranienych i chorych ze Wscho- 
du). — W Czerwcy spodziewają się to Króla Portugal- 
skiego. (lod: Bel:). ; 

HISZPANIA. — P. Madoz, wezwał wielu kapitalistów 
posiadających tytuły dłagu bieżącego, i zażądał od nich 
by na rok przynajmniej prołongowali swe wierzytelno- 
ści; ofiarował im przytem odpowiednie rękojmie. Nic 
niepostanowiono na tem zebraniu i powe zwołane bę- 
dzie. — Wielka sprawa z Stanami Zjednoczonemi `o 
okręt Black- Warrior, została załatwioną podobno. — 
Dobra rozmaitych instytutów publicznych i Kościołów 
mogące być sprzedane, oceniają na 1,500 miljo: reałów. 
— Rorteży z powodu ostatków nie zasiadały.— W Ba- 
yonie miała sie utworzyć junta karlistowska składa- 
jąca się z b. dowódców karłistowskiej armji. (lod: 
Belge). Í 

Wzocay:—:W Genui otrzymano listy z Katanji 2 d. 
14 z. m.; do owej daty to miasto żadnej nie poniosło 
klęski; rozgłoszono, że Katanja zniszczoną została 
trzęsieniem ziemi. — Wiadomość o dymissji Kardyna-, 
ła Antonelli potwierdzać się zdaje; nic jeduak dotąd 
urzędowego nie ma. '(Indep: Belge). 


ROZNAITOŚCI.— Czytamy w pewnej gazecie, iż Profesor 
jeden matematyki w Bernie w Szwajcarji, tak wykła- 
dał uczniom teorję siły odśrodkowej: Siła odśrodko- 
wa, to ją jeden Pan w Angliji wynalazł, niejaki Pan Niu- 
ten(Nawion). Jest to tak,jak kiedy niedźwiedzia prowadzą 
na łańcucha i tańczyć mu każą. Jak się niedźwiedzia 
kijem zdzieli, to ucieka ile mu tylko łańcuch wystar= 
czy, i gdyby łańcuch był dłuższy, toby niedźwiedź dalej 
jestcze odbiegał od ręki, która trzyma kij i drugi ko- 
niec łeńeucha. Otóż moi Panowie, to jest co się zowie 
siłą odśrodkową. — Pewien Pau prosił wielkiej Pa- 
ni o łeskę dła swego przyjaciela, anie mogąc takowej 
w żaden sposób otrzymać, rzucił się jej do nóg. Gdy 
mu wyrzuC8n0, jak mógł aż do tego stopnia poniżyć 
się. odpowiedział :-»Moi przyjaciele, cóż ja winien: 
ta Pani uszy Swe w trzewikach umieściła. < 


s: Logogryf: 

Mały, krótki, jestem. wyraz, 

Lecz znaczenie swoje mam; 

Tysiąc ladzi, razem nieraz, 

Wymawia mnie tu i tam. 

Z czterech liter jestem cały, 

Więc na prawdę, wyraż mały, 

Odejm pierwszą,. rzeka będzie, - 

Rtórą mieszczą. w większych rzędzie, 

Ślicznie ona sobie płynie 

Po pięknej, znanej krainie. * 

Odrzuć drugą, jest litera, 

Która dwie w sobie zawiera. 

Taki cały rozkład mój, 3 

Łatwo zgadnie, dowcip Twój. 
(Znaczenie zeszłego logogryfu Gruda.) 


PRZYJECHALI do WARSZAWY. 

Bukowiński Teod: Ob: zBrzegów nr 634; Bogusz Wiac; Obywz 
z Płocka nr 500; Czarnowski Emanuel Oby: z Żytomierza nr 411; 
Chełchowski Józ: Oby: z Pilicy nr 500; Dmowski Wale: Oby: z Za- 
szkowa nr 556; Gostomski Walenty Oby: z Dębia ar 557; Kretko - 
wski Emiljan Ob: zBoruchowa ar 585; Krzymowski Ign: Ob: z Bar- 
tkowa nr 2684; Kuszel Józ: Oby: z Drążgowa nr 634; Markowski 
Wine: Ob: z Czyżewa nr 626; Piotrowski And: Ob: z Michowa nr 
634; X. Rosiński Ant: Kano: z Młodzieszyna nr 492; Żymirski Wła: 
Oby: z Klembowa nr 586. 

"Wyjechali: Beklemiszew Miko: Jene:- Major do Włodzimierza; 
Czarnecki Józ: Oby: do Głuskowa; Essen Zofja Żona Jene:-Lejt; do 
Petersburga; Lachman Eleonora Wdowa po Jeneraledo Żytomierza; 
Mirski Razi: Xżę do Worońca; Zborowski Wikt: Urzęd: Rządu 
Guber: Augustows:, do Suwałk. 

; Przyjechali koleją żelazną: Hersbach. Ludw:-Dawid Kup:, i 
Schlam Albert Kom: Kup: z Bydgoszczy nr634; Wąsowicz Anna 
Wdowa po Urzęd: Austrja: z Krakowa nr 634. 

` Wyjechali koleją żelazną: Dembiński Ign: Expedytor Soli, i 
Holzer Aron handl: do Krakowa; Jawo! 
tu Austrja: do Krakowa; Pulwermacher Hejman Rup: do Mysłowic, 


DONIESIENIA. 


Syndycy tymczasowi massy upadłości Gottliba Fiedler. Wzy- 
waniy wierzycieli tejże massy, aby w przeciągu dni 40, stawili się 
bąć osobiście, bąć przez swoich pełnomocników, przed podpisane- 
mi Syndykami w mieście Zgierzu w Sądzie Pokoju Okręgu Zgier- 
skiego, ioświadczyli jakowem prawem i jakiej sammy są wierzy- 
cielami; oraz aby papiery długi udowaduiające nam wręczyli, lub 
takowe w Kancellarji Sądu w Zgierzu na ręce Jana Cichockiego 
Sędziego Kommissarza upadłości: złożyli... Dla dógodności wierzy - 
cjeli oznaczają się stałe termioa na d. 16/28, 18/30 Marca, 22, 
p 4, 31 Marca (3,5, 12 Kwietnia), 4/16, 6/18, 8/20 i 11/23 Kwie- 
tia r. b., zawsze do godz: 6 wieczór. Niezgłaszający się, preklu- 
dowabi będą. — Zgierz d. 1/13 Lutego 1855 r.— Ferdy: Szlimm, 
Obróńca. Moritz Zandt, f rioq | ode 

Rtoby z JJWW. i WW, Paaów życzył sobie mieć pod każdym 
względem porządnie i starannie upraną BIELIZNE wszel- 
kiego rodzaju, aż do najcieńszej, a mianowicie w tym ostatnim 


gatunku raczy takową łaskawie powierzyć do prania; podpisa- 


i mieszkającej przy ulicy Mularskiej pod Nr 2711, na szem 
© sek aakh jak żę schodzi z ulicy Bednarskiej na Farmańską. — 
B. Zajączkowska. 


9 Otegdaj, w Dworcu Kolei Żelaznej, zginęły PAPIERY 


prawne, w trąbkę: zwinięte. Rtoby znalazł, raczy zgłosić się 
do; Rarasińskiego Patrona, pod Nr 590, za cò otrzyma stoso- 
wne. wynagrodzenie. 
BE TABAHIERKA srebrna, pozłacana, zgubio- 
Znal -üa została we Czwartek, dnia 1 Marca. Łaskawy 
nalazca odciesje zzobę do Iłotelu Wileńskiego pod Nr 2gi, za 
co sowite otrzyńa *tynagródzecie; 
Ą rey ulicy Śto- Rrzyzkiej pod Nr 1329, „są do sprze- 
py MEBLE mahoniowe, tojest: Rauapa koze- 
Bhs Fotele, 12 Krzeseł, Stół owalny, i Sze- 
Sas obity safjanem, Wiadomość gdzie Magle. 
"W Drukarei Kurjera Warsz: — Wolno TR pea 


i Albert Urzęd: Ronsula-- 


Na żą ki pełnoletniej, pozostałość po niegdy Ka- 


ie Speg 


rolinie owej, Pasiag -de Prechamps,. Wdowie po Jenerale 
Wojsk uzkich, składające się z Garderoby, Precyczów, Ko- 
sztownośei, Sprzętów domowych, Szkła i Porcelany, sprzedana 
zostanie przez publiczną licytację, pod Nr 1291:przy ulicy Nowy- 
Świat; na;którą strony iateresowane, w d. 22 Latego (6 Marca) 
r.b. o go 0 z rana, przybyć zechcą, z gotowemi pieniędzmi, — 


Rudnicki, Pisarz Aktowy. = 

LEŚNICZY, wykwaliikowany za granicą, opatrzony 
chlubnemi świadectwami, stara się o podobną posadę. Wiado- 
móść przy ulicy Piwnej pod Nr 94, u Gospodarza domu. 


= 5 


u A PIWNICA URZĄDZONA NA SKŁAD 
a PIWA BAWARSKIEGO z Lodownią i Komór- 
(ką, zaopatrzoną Rotłem do:grzania wady, dla czyszczenia 
ją teczek i batelek, jest do najęcia każdego czasu, przy ulicy 
ZJ Rrochmalnej Nr 991, naprzeciw Browaru Schiiffera. 

Tamże wynająć można MIESZRANIE, składające się 
Mz 2ch Pokoi i Kuchni, oraz Stajoi na parę koni z oddzielną 
Ą Koniorą, które albo razem z Piwnicą, albo bez tejże częścio-. 
JĄ WO najete być mogą. Wiadomość w Kantorze sprzedaży Pis 
7) wa Bawarskiego Głuchowskiego w tymże domu. 


WIELK 


: KOCZ landarowy; dwa FURGONY, je- 
dea na resorach a drugi bez resorów; oraz TA- 
RANTAS i KROCZY mały używany, są 
ido sprzedania za bardzo pomierną cenę, przy ulicy 


Nowy-Świat, drugi dom za ulicą Chmielną, pod Nr1261. Wia- 
domość na miejscu u chłopea Antoniego. 


MIESZANIE, składające się z trzech Pokoi i Kachni; 
dla małej familji, od frootu na 1m piętrze, do najęcia od Wielkiej- 
Nocy r.b., pod Nr 640 przy ulicy Trębackiej, 

JRWGAŁW SKLEPOWE, w zupełnie dobrym stanie, 
są do sprzedania każdego czasu z wolnej ręki, w Rynku Stare- 
go Miasta pod: Nrem 51. 

W dniu 5 Marca 4855 r. i< następnych; począwszy od godzi- 
ny ej z rana, odbywać się będzie w Hotelu Gerlacha, przy ulicy 
Rrakowskie-Przedmieście, sprzedaż przez publiczną licytację, 
różnych MEBLE wysórtowanych, a do użytku tegoż Hotelu 
nie przydataych, jako to: Mebli mahoniowych, jesionowych, i t. p. 
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Onegdaj w połudoie, wybiegł z domy Nro 496, 
4 przy ulicy: Miodowej, BZPACEK biały, mają- 
4 æ cy na grzbiecie łatkę żółtą. Znalązca, raczy, ta- 
kowego odesłać za wynagrodzeniem rs. 1 k. 50, do Zakłada Ką- 
peluszy Męzkich, Gumbrichta. ` 


NAGRODY Rsr: 10— WWŻEŁ rassy Kur- 
laadzkiej, mający kwar: 5, biały, łaty, kasztano-, 
wate po bokach, i uszy takież, koniec nosa i stry- 

i ". „sha biały, doia 26 Stycznia r.b. wieczorem, wy- 
biegł z.pod Nru 474 e, i zaginął. Gdyby takowy przez niepra- 
wego właścicielą przytrzymany został, ktoby dostrzegł i dał 
znać do stróża, gdbjerze natychmiast powyższą nagrodę. 


Sat 


Dziś rano zimna stopni 0. Wczoraj w południe ciepła 2. 
Dziś rano wysokość wody na Wiśle stop 8 cali 7. 


Warszawa d. 19 Lutego (3 Marca) 1855 r.— Starszy Cenzor, F. Sobieszczański. i 
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